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D ziennik P a ryzk i czyni zapytanie, d la  czpgo 

n ie  sąd  w oienny , lecz  nayw yźszy  sąd P arów  
m a sądzić  sp iskow ych, i sam  solce k ró tko  i 
zw ięźle  na to  odpowiada: —  »bo zbrodn ia  nie 
iest w ovskow ą,  ale ty c z ą c ą  się krain ; iest n a j ­
w ięk szą  zd radą ,  k tó rą  konsty tuevia  oddaie pod 
w yrok  nayw yźszego  s ą d u .« — O św iad c zy ły  iuz 
p ism a publiczne (dodaie  w spom niony  D ziennik)  
iź  c a ł e  o sk a rż en ie  polega na um ieszczonych  
w Mor, it er ze  don ies ien iach .  P o trzeba  w ię c ,  aby 
3oo P arów  ro z t r z ą sn ę ło ,  czyli te doniesienia
m a ią  zasadę lub  nie . ,

W  nocy  z dn ia  19 na  no h .  m . M inister  
w oyny  zwiedził wszystkie koszary tu teysze ,  1 
k a z a ł  p rzeczytać  listę im ie n n ą  officerów , po­
d o f ic e ró w  i ź o 1 nierzy. P rz e k o n a ł  s ię  o d o -  
b r v m  d u c h u  w o js k a .  T eg o ż  wieczora, P .  
D rouhaut, P u łk o w n ik  ago  p u łk u  g w ard y iK .ro -  
lewskiey ,  k a z a ł  w ys tąp ić  sw oiew u p u łk o w i ,

i tok d o  n i e g o  p r z e m ó w i ł :  —  "Od nieiakiegO' 
czasu s ta rano  się was uw i e ś ć ;  z a m a ch y  te, o  
k tórych w iedz ia łem , żadney  w e m n ie  n ie  
w zbudziły  obaw y, p o le g a łe m  na wa9. Z bo* 
lesnem ] rzeciez uczuc iem  w ypada  m i pow ie­
dzieć, iź u s i łow an ia  rew o lu c jo n is tó w  nie b y ­
ły  zu p e łn ie  d a re m n e m i;  m a c ie  m iędzy  so b ą
l zierech z d ra jc ó w .  Nie potrzeba mi ich w y ­
m ieniać; musicie  ich  znać .  Ośm ielil i  się c h c ie ć  
przekupić w aszę w ie rn o ść ,  1 skazić  honor-  
‘k(,rpl(SU.„ _  Na te s ło w a  wszyscy ż o łn ie rz *  
obrócili oczy na 4  off  cerów , którzy zb tedh , I 
na tychm ias t  uwięzieni zostali.

Czytamy w D zienniku R o zp ra w , iź sposób^ 
takim rząd dow iedz ia ł  się o spisku, b y ł  skut­
kiem szczęśliwego  lecz osobliwszego t r e f u n k u .  
Pewna kobieta, przeczytawszy G azetę w le d n c n t  
z mieysc n iedaleko  p a ł a c u  Thuilleries , gdzie 
są  pism a publiczne do  czy tan ia ,  o d d a ł a  ią  g o -  
spodvni,  i przez o m y ł k ę  w ł o ż y ł a  list, k tó ry  

' dopiero  co  o d e b r a ła .  List ten  o b e y  mow a* 
i wezwanie, aby  u n ik a ią c  sku tków  rew olucyt,



=  858 =
Łtóra n iezw łoczn ie  w ybu ch n ąć  m ia ła ,  iak nay- 
prędzey w yieeba ła  z P aryża . Povm ano tę ko- 
bietę, i razem wskazanego przez nią autora 
listu. Tak w ięc władze kraiowe powzięły pier­
wszy siad  knowanego spisku.

M ów ią , iź w icdney z nayludnieyszyeh
c z ęśc i  stolicy rozdawano przez 3 lub 4 dni 
bardzo wiele pieniędzy. Spiskowi mieli
w  dzień Ś . L udw ika  przywieść swóy zam ysł  
do skutku.

Jedna z tufeyszych Gazet d on os i ,  iź 
przesz! ey nocy chciano podpalić stavme Kró­
lewskie, i dla tego, pewnego podeyrzanego  
cz łow ieka  uwięziono. Zamurowano okuu u 
piwnic przy wspomnianych- stayniacb.

Czytamy w niektórych Gazetach tutey-
szych, iź Dwór Ausryiacki .d o m a g a ł  się. od 
Łrancyi, by 3o,ooo woyska obserwacyyne  
go  postawiła na granicy W.łoskiey.. Z stro­
ny  Fraucuzkiey podaią s ię - 'n o ty ,  lecz  w ov-  
sko nie c iągn ie ,  tak z. przyczyny braku pie­
niędzy, iako- leź,, ii', żo łn ierze  fraueuzey uwa­
żaliby wypadki Neagolitańskie za obce dla 
siebię..

i s  G L  I I  A. .
z Londynu , 3o S ierp n ia i 

Ofiarowano Królowey p a łac ,  gdzie X ią ź ę  
Cam bridge  m ieszkał..  Ze'zaś należy on do  
liczby domów,, które sobie Królowa dawniev 
obra ła ,  zdaie się więc, iź go  przyynne, a 
przez to uwolni Lorda Caslereagh  od sąsiedz­
twa, sprawuiąrego mu uiespokoynosć z powo­
du, iź się liczne t łu m y  ludu często zbieraią.

Kroi bawi c ią g le  w  wieyskim swoim domu 
niedaleko- W indsor. Zwiedził tameczny za­
m ek, gdzie nieboszczyk oyciec  tego mieszkał  
a ogladaiąc pokoie i sprzęty, okaza ł synow ­
ską c z u ło ś ć .  Kazał sobie co p ó ł godzin,  
donosić  przez telegraf o zeznauiu świadków. 
(Lord D arlington  ż ą d a ł ,  aby zezuania ich 
drukiem og.lo-.zono.)

Czytamy w Gazetach tuteyszych, iź na osta­
tnich pokoi ach u Króla X ią ź ę  E sterhazy , 
P o s e ł  Anstryiacki, podał mu ważne p rze ło ­
żen ie  względem  interes sów W ło sk ic h ,  z o s-  
wiadczeniem, iź woysko A u ,try lackie ma osa­
dzić kraie Papiezkie.

W  ł O C B T ,  
z  R z jm u  15 Sierpnia.

Z przvezvnv c ią g ły c h  upa łów  i trwaiącey  
przez c a ł e  cztery m iesiące suszy, w wielu pro- 
w inryiaeh  k ośc ie ln ych  zapaliły się lasy. W  
okolicach  Mon'tchi między Terracina • Fondi  
pożar teg o  rodzaiu rozszerzył s ię  z nadzwy-

czayną szybkością, o b ią ł  przeszło 20 mil na 
o k o ło  1 zn isczy ł w samym tylko obwodzie 
miasta pom iecionego 2Óooo drzew o liw nych ,  
podobneź spustoszenia nastąpiły w okolicach  
Tivuli,, Narm Piperno i- innych.

W stolicy tuteyszey zachowują się wielkie  
ostrożności co do pasponów- w ydaiących  się 
cudzoziemcom i podru/.uiący m. Osoby osiad łe  
iu za pozwoleniem rządu od roku 18 t4 muszą  
teraz prosić o potwierdzenie czyli odnowienie  
tegoż pozwolenia, a wielu z nich m ianowicie  
Hiszpanom 1 Neapolitauczykoin odmówiono ta­
kowe.

Sierpnia  22* Królestwo J ch -M o ść  Sardyń— 
scy obole,. i -w szyscy  X iąźę (a  rodziny, maią  
wkrótce ziecbać do Luki, gdzie się czynią  
przygotowania do festynów weselnych z powo­
du związków ś lu bn ych  X iązęcia  następcy ta­
m ecznego. X ięźtia  zaprosiła na ten ebchod  
niem a;o znakomityeh osob z-Rzymu, między któ-  
remi 1 Fana- Belli ostatniego nauczyciela *te«oź 
X iąźęc ia  następcy ; sprow adziła z l l z . mu 
drogi, serwis chowany, dotąd w tamecznym  
l e v  pałacu. 1 niektóre inne przedmioty prze­
pychu.

Ostatnie wiadomości z Messyny dochodzą do 
-■> b. m. i zwiasluią źe ledeu batalion lekkiey  
piechoty z K alab ry i wstąpił do miasta perme-  
11 i o o ego 7 b. m. a za mm n ad c ią g n ę ły  inne 
woyska. Wszelka kommuuikacyia z Palermo  
iak naysurowiey zakazaną iest yv Messvnie- ten 
zakazatoli uiero'.eiąga się tia in ne  miasta S \cy ii i  

W  okolicach C allam selta  schwytano kilka 
osob podeyrżanyeb,. których maią za aientów 
powstańców paJerniskich.

W  iednem piśmie z Florencyi pod dniem  
i 5 b. m. czytamy między innem co naslępuie:  
lO l r z y malismv fu w eźną  wiadomość źe Cesarz 
J.Msć Austryiacki nieprzy yinuie 1 uiepotwierdza 
i-iatnicb zmian w  rządzie neapolitańskini.  
Dwói- nasz otrzymał od auslry lackiego notę  
okolną rozesłaną do wszystkich dworów w ł o ­
skich, w klórey Cesarz ręczy za bespieczeń • 
siwo, sp okoynosć i n iezawisłość w-zystkich  
państw w łosk ich ,  funduiąc się na zasadach  
kongressu wiedeńskiego.-

Dway cz łon k ow ie  deputaeyi palerinskiey , 
którzy iezdzili 1I0 Sycylii dla wzięcia nowey  
instrukcyi, powrócili znowu do Neapolu; zdaie 
się iednak, źe  teraz przywieziona lustrukcvia  
niewiele pomoże; rząd bow iem tuleyszy na żad­
ne tey deputaeyi przełożenia niechce dać  
baczności, a tak deputowani wyieźdzaią na-  
powrót mebywszy nawet w Neapolu. Liczne
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oddziały buntowników opu śc i ły  tym czasem P a ­
lermo i r>/proszvłv się po miastach okolicz­
nych .  S ł y c h a ć  iż dopusczaią się podobnych 
że nieładów, iakich dokazywali Marsylczyko- 
wie na początku rewolucvi francnzkiey,  a scze- 
gólnie « Termini  navniegodziwiey postępowały 
zato w Trapani  wszystkie ich zamachy i przed­
sięwzięcia b y ły  bezskuteczne. Mieszkańcy te­
go miasta wcześnie opatrzyli się we wszelkie 
środki  oporu, iako np; wezwali z Neapolu ba­
talion strzelców i kilka dział. .— Przygotowania 
do wovnv czynnie się przedłuża ją  w Svcvlii, 
Między woyskami gotuiąccmi się do marszu 
iejt  znaczny korpus lazdy. I 'ort  palermski 
ma b \ ć  blokowany przez łodz i  kanonierskie.  
Hrabia Z urlo  mia ł  p r zys łaną  do siebie trze­
cią niż dcpiitacyię które wszystkie prosi ły go 
aby wyszedł  z minisieriutn; lecz ten stale od­
powiedział,  iź nie opuści ,wego mieysca d o -  
pokąd na uiem może b \d ż  użyteczny oyczy- 
znie i Xięż.ęeiu namiestnikowi. Jedn a1 z de- 
putacvi pomienmi i ich z samych uczniów była  
z ł o ż o n ą . —Za rzecz pewną tu rozuuiieią że 
J ene ia t  Pepe. wkrótce w y m ó w i  się od stopnia 
dowmdćy naczelnego woysk, pod iakiin kolwiek 
pretextem..  Ma on kilka purtw przeciwko'  so­
bie.— Jenera ła  Church, chciano uwolnić na 
s łowo bonom; ,  lecz tego przełożenia niepizy- 
iąi i przedsięwziął pozostać- w więzieniu aż  
do końca proce.,su. Obwinia on. z swey stro­
ny Jen era ła  N aselli,- którego uieprzezorne po­
s t ę p o w a n i e  d a t o  poczęsci powod do osialmch 
wypadków w Palermo, a w skutek tego obwi­
nienia domaga się aby go sądzono także.-

Oto test odezwa namiestnika Svcyliyskiego 
Scal et ta  pod 3 o lipca do w ł a d z  mieyscow \ ch 
wydana,

»Tak nazwana Junta tym  czasowa zawiąza­
na a Palermo, ośmiela się wt rącać  do rzą­
dów' Sycylią,  wydaw ać  rozkazy, stanowić roz­
maite uchwa ły ,  s ł o w e m 1 przywłascza -obie 
c a ł ą  władzę  prawodaw-zą  i wykonawczą.  
Wiadomo  wam iednakże że ta władza do 
nikogo należeć niemoże iuk tylko do Króla i 
Narodu.  Nikt ie\ prz,  u łusczyć  sobie niemoże 
chybaby ten komu ią poruczą.  Lecz .1 in- 
ta pomieciona zaślep ona fał szwiein poię-  
ciem uroioaey n iezawisłośc i ,  czyni w zv- 
stko co tvlko może aby z-u hwisć  wnęt rzną 
spokoynosć Sycylii i wzbudzić zam ;e , /anie w 
spokovnyeh mieszkańcach.  Do \ras należy ! 
teraz p r z y t ł u t n ć  szkodliwy i zgubny g ł o s  pod- 
stępu i zdbespieczyć nafeżvty rzeczy porządek.  
W tym to celu posy łani  wam ten okoluik z iak i

naysurowszem zaleceniem, aby ani wy sami 
ani wam podległe władze uieprzyzuawaty J un ­
ty pomieuiouey za ważną  i rozkazów ley me-  
wykonywały.  Gdyby zaś w miastach i osa­
dach celuieyszych waszey troskliwości powie­
rzonych ziawih się pe łn o m o n ic y , tey J u n t y ,  
tacy maią  bydz niezwłocznie chwytani ,  i 
pod konwoiem woysk owym odsyłani  do 
Messvny.«

E O Z M A I i O Ś C I.
Z d a n i e  A r a b ó w  o E  u r  o p e  y c z y  k a ctr.-

( Z :  v isto ty  i o rozbiciu si? ohrStu Oswego J .
. . . . G d y  nas do namiotów przywiedziono* 

tuz cafe  pokolenie Arabów zebrane tam b y ło .  
Kobiety i, dzieci nieszezędztły bynaymniey  
obełg- które na nas mio ta ły,  przyzwyczaieni 
lednak do tego, znieśliśmy le cierpliwie.— Mę-  
sezyzui zapaliwszy lulki naradzali się o nas.  
May tek Jacko, to z ich rozmowy między in-  
uemi m ó g ł  s łyszeć  i rozumiał :— >,Są to (rzekli 
oni) nikczemne har łaki ,  wyrodki plemienia 
ludzkiego, niegodni że ich ziemia dźwiga, psy 
niewierne. Podł e  ich dusze w wiecznych m ę ­
kach-piek ie lnego  ognia smażyć się będą .  Jak­
że kray ich nędznym b \ d ż  musi i nieurodzay- 
nym, kiedy, żeby nieumrzeć z g ł o d u ,  po ca ­
ł y m  śniecie  żywności  szukaią; lukże oni g ł u ­
pi albo leniwi są, kiedy daney sobie od Boga 
ziemi uprawić me potrafią, Zduie się, iż gdyby 
Chrzescianie w o b r ę b i e  granic  swoich pozostać 
byli Zmuszeni, uaówczas co  der iednego pozdy­
chaliby z giotlu.  W ł u c z ą  się teraz z mieysca 
do ■> mieysca, . aby za mizerne strzelby, za ostre 
noże i za proch który robić umieią,  żywność  
nabywać; piękne to zaiste rzeczy, świat wy­
śmienicie obeysć  by się bez nich potrafi . « —  
Wciągu takiego o nas rozumowania,  spostrzegł­
szy* l jhomed  naczelnik zgromadzonego pokole­
nia, dwóch między nami Murzynów, zbl iżył '  
się do Kapi tana1 rozbitego okrętu Osnego,  i 
rzekł  z pogardą:— »Wv psy chrzescuańskie! iak 
widzę prowadzicie z sobą dwóch murzynów,  ii 
zapewne po więcey reszcze do Guiney lechali— 
scre. Niegodziwi, wy okrutuieysi jesteście od Ara­
bów których się lękacte.  Ciici wi ofiar niewinn y i h y, 
wyz niebezpieczeństwem życia przebiegacie pi ze- 
stronue morzu, ażeby kuć « kavdauy tych co> 
wam mc niezawinili; cnot-liwsi od was Arabowie 
przecież, tych tylko za niewolników nwaźaią,  
któ ’\ c h  O p i r rz uosć  sama do tego stónu" prze­
znaczając, żeby w niewoli zan grzechy swe po­
kutowali ,  na nasze brzegi w  rzuca.



Napoleona Bonaparte niektóre myśli i zdania.
Dawna G re c ja ,  liczyła aż siedmiu mędrców, 

ia w Europie i iednego nieznalazłem.
Ci którzy uganiaią się za honorami, podo­

bni są zakochanym , posiadanie zmniejsza icii
w artość .  . . .

Naypewnieyszv sposób zostania ubogim, lest
b y d ź  poczciwym. , r

Ś m i a ł o ś ć  wszystko przedsięwziąć może lecz
nie w s z y s t k i e g o  dokonać.

Przenoszę moc rozumowania, nad wymowę 
i styl. Rzeczy więcey maią wartości iak wyrazy.

Dwoiaki rodzay ludzi znayduie się w rewo- 
lucyiach , iedni którzy ią rob ią ,  drudzy którzy 
z niey korzystaią.

Uwielbiam zawsze Mitrydata, zamyślaiącego 
tdobycie R z tun i ,  w ucieczce z przegraney bitwy.

G lup ;ec iest tylko nudnym . . pedant wyższy 
nad g łu p c a ,  bo test nieznośnym.

T ra f ,  iest tedynym królem prawey dynastyi
n a  świecie. . .

Jnteres k ieruiący krokam i ludzi od iednego 
bieguna do drugiego, iest iązykiem, którego 
się uczą bez gramatyki.

Po moim upadku, los kazał tni umierać,
b o n o r  ż y ć .  _________

o  Banku Z iew iańskim .
(a  O rt a białego .)

S ły c h a ć  powszechnie, iź proiekt ustanowie­
n ia  Ziemiańskiego banku  wniesiony być  ma 
n a  nadchodzącym Seymte.

Jeżeli to prawda, przedmiot ten wart iest 
zastanowienia się każdego obywatela, gdyz 
bank Ziemiański podźwignąć i zgubić nas
może. . . .

Bank Ziemiański n iem oie  miec inszego ce- 
h i  iak tylko ożywić kredyt i dźw ignąć  ro ln i­
ków. Poznać więc na sam przód potrzeba 
przyczyny upadku w łaścicie l,  ziemi by im
skutecznie zaradzić. .

Przyczyny te są iasne, kto teraz m m ey zbie­
ra  a więcey wydaie, nie może być w lak do­
b ry m  iak dawniey bycie.

D ochody właścicieli  ziemi zm niejszone są. 
Nad ostatkiem odbytu na p łody  rolnicze tak 
za g ran icą  iak w kraiu, i n iską c e n ą  tych 
p ło d ó w , co wyźey wyraźoney przyczynie i

:* W P  B T E B

W d r u k a r n i  w o i e n n e y  G i ó w n e g o

niedostatkowi gotowizny przypisać należy , 
zwiększone zaś wydatki rolnika są:

1. N ak ład  rolniczy, przez upadek w wielu 
mieyscacb robocizny i potrzebę użycia nato­
miast czeladzi i naiemnika.

2 . Podwyższono podatki, nakoniec.
3. Procenta od zapożyczonych kapitałów.
Dwie wyźey wyrażone przyczyny, niczem

są w poruwnaniu z trzecią Zadłużenie bo­
wiem do takiego za rządu Pruskiego doszło 
stopnia, iź będąc  w niektórych okolicach le­
dwie źe nie powszechne, d ługi przy teraźniey- 
szey dóbr cenie, wariość ich przechodzą.

W takiem położeniu  rolnik u trzymać się 
nie może, i albo traci maiątek swóy na o p ła ­
cenie procentów, i co raz bardziey upada, a l­
bo też n iep łacąc  żadnemu wierzycielowi ani 
kap ita łu  ani procentów, stara się ty lko wy­
krętami; poty póki może w possesii u trzymać 
i c iąg n ąć  czasowe ,a wyniszczające dobra :ko- 
rzvsci,  bez względu co się daley z niemi
stanie. . . .  , .

Jak szkodliwie działa położenie to na mo­
ra lność  obywateli, iaki cios zadało  kredytowi, 
iak gnębi rolnictwo w którem o źadney me- 
lioracii myśleć niepodobna, nie ma potrzeby 
wyłuszczać.

Cóźby w ypadło  gdyby zaprowadzić się m a- 
lący bank nie .miał innego celu iak tylko wy­
pisywać kapitały  na w łasność  g run tow ą?  
Zrazu wprowadziłby w obieg pieniądze i spra­
wił by nieiaką u lgę , ale z czasem pogorszył­
by stan nasz, przez pomnożenie d ługów w ł a ­
sność gruntow ą c iążących .

Nam zas potrzeba aby takie przedsięwzię­
te b y ły  środki iżby u ła tw i ły  w łaśc ic ie lom  
ziemi sp łacenie  d ługów ; podzw tgnęły  kre ­
dyt: P o m noży ły  massę cyrkulu iącyeh  pienię­
dzy, nareszcie przyczyniły się do za łożenia  
fabryk i rękodzie ł,  dla utworzenia z czasem 
miast, a tern samem wewnętrznego handlu.

Niech b ędą  utworzone bilety kassowe tak  
lak za Xięztwa Warszawskiego; tein i m ech  
bank sp łaca  d łu g i  właścicieli ziemskich tym 
w i e r z y c i e l o m ,  którzy b ęd ą  chcieli być sp łace­
ni i za tych dłużników , którzy mniey pewną 
hipoteką zobowiążą się.

(  Dokończenie iutro.J
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